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W I A D O M O . Ś C I  k r a j ó w  fi .
—  W  i l ' n o —

Dnia 21 t. m., w sali pałacu JW . W ojen­
nego Gubernatora, w obliczu licznego zgroma­
dzenia Osób wszelkiego stanu i płci, odprawiło 
się pierwsze publiczne posiedzenie , Oddziału 

lleńskiego Biblijnego Towarzystwa Rossyy- 
s îeg0) dla zdania sprawy z działań jego prze­
znaczone. JW . W ojenny Gubernator i kawa­
ler, Rzym ski Kor saków, na czele Dyrektorów  
K om itetu, zagaił posiedzenie, mową w języku 
rossyyskim, którą potem Dyrektor, Marszałek 
powiatu trockiego, JW . S t r a w i ń s k i ,  czytał

r r  n ; r  “- T r * :  Vó s.k«.taiz Oddziału, l.adca dworu i kawaler . Becu 
Profesor przeczytał listę Dyrektorów, którzy 
’ - i( a i ornitet Oddziału, i nowo przybranych 
do tegoż komitetu członków. Naostatek kas­
j e r  komitetu, Marcinowski, czytał w ;<»zyku 
polskim zdanie sprawy, które wdrukowanych 
exemplarzach razem z xiąźeczka o celu T o­
warzystwa j środkach do jego ośiągnienia, po 
skonczonem posiedzeniu , publiczności rozda­
wane bjdo. Podług tego zdania sprawy: Ros- 
syyskie Towarzystwo Bibliy n e , liczy jui siód­
my rok swojego bytu. W  okresie tym utwo­
rzyło się 128 oddziałów i stowarzyszeń bibliy- 
h y c h l  owarzystwo sporządziło wogóle 5g 
'rydań xiąg Pisma ś. starego i nowego Testa­
mentu, we 21 językach, a 270,600 exempla­
r y  , z których rozeszło się drogą przedaay 

9 802 exem plary, a rozdarowano 9,101 exem- 
plarzy. Za staraniem towarzystwa tłumacza 
się xięgi śś. na języki: rossyyski, nogayski, kir­
giski, kałmucki, buratski, korelski; Ewanjelija 
z«ś, na czuwaski, czeremiski, mordwiński, ost- 
jacki , bogulski i samojedzlci. Towarzystwo 
'T pięciu leeiech, miało w przychodzie 971,608  
V. 25 kop.; wydatku 885 ,5 5 1 r. 4 kop.

Oddział W ileński utworzony został d. 20 
października 1816 r.; członków 1 dobrodziejów 
Towarzystwa liczy 147. Zapisy ofiar rocznych  

czyn ly r. 2,4 6 5 , kop. 20, ofiary jednorazowe 
rubli 18S6, kop. gS, Przychód do dnia 1 sty­
cznia 1819 reku. był: r. 11,9 >4, kop. i 5 ; w y -  
^atek 10.28a r , go kop. w' kassie zostawało 
*j-1, 8 58 , kop. 25. Rozeszło się drogą przedą- 
f V' VT językach: sławiańskim, polskim,i,niemiec- 

jm do 1,200 exenip., a darowano do 80 exem- 
P arzy, mianowicie dla szpitalów i zakładów  

11 0S1Crnych. JW . W ojenny Gubernator prze(z

siebie zakupionemi xięgami Nowego Testamen* 
tu, obdarzył więzienia całey gubernii. Równie 
do zebrania zapisów, jak 1 do rozszerzenia xiąg 
pisma ś., przyłożyli się J W W . rMarszałkowie 
powiatowi, tudzież W  W . JXX. Dziekani i Pro­
boszcze, i Uniwersytet. Przedaż bez nagrody 
utrzymuje JP. Zawadzki, typograf 1 bibliopola 
uniwersytetu. Nowego Testamentu w języka 
litewskim , rozeszło się do 2 , 0 0 0  exemplarzy.. 
Ta ś. xięga pierwszy raz jeszcze przełożona 
na ten język, podług koścpoła katolickiego,pra­
cą 1 wydrukowana nakładem JO. XiążęciaJmci 
Giedroycia, Biskupa Zmudzkiego. Xiążę Zu- 
bow dla swoich włościan zakupił jey 3 oo esem - 
plarzy. Znaczna także liczba rozeszła się dro­
gą przedaży i daru Nowego Testamentu, w ję­
zyku hebrayskim, wydanego staraniem Lon­
dyńskiego T ow arzystw a, które się utworzyło 
W  celu upowszechnienia nauki chrystusowcy, 
pomiędzy żydami, atem  samem nawrócenia ich  
do religii objawioney.

W  temźe zdaniu sprawy, objęta jest wia- 
doinośó bibliograficzna xiąg Pisma ś., drukowa­
nych w języku sławiańskim i polskim, z uczonych 
dzieł P P . Lindego, Bandtkiego, Bentkowskiego 
i Sopikowa czerpana. W szystkich wydań w  ję- 
zyku polskim xiąg Pisma ś . , podług różnych 
w yznań, w  różnych mieyscach Europy było: 
całey Biblii 1 6 , Nowego Testamentu 2 6 ; am ia- 
nowicie:
Katolickiego Biblii 8. Now. Test. 8
Aszpurskiego .—  —. 1____ __  __ .  g
Reformowanego ___  4 _  _k __
Reform i Ausżpur. —  1_______ __  __ j
Socyniańskiego.   1 _ ___ __  ^
Aryańskiego —  —  1____ ___ __  _ _  ^
Unitaryuszów —     .      1

Nowe ofiary roczne i jednorazowe, na rzecz 
Towarzystwa Bibhynego Rossyskiego , w Od­
dziale Wileńskim, w dniu publicznego posiedzą*
nia zapisane, do 6 0 0  rubli wynoszą.

k r ó l e s t w o  E o l s k i e .
z  W arszawy dnia 4  maja.

W  dniu wczorayszym, obchodzono w tey  
stolicy pierwszą rocznicę Urodzin N. Cesarze- 
wica, 'A • XięCia Alexandra M ikoiajewicza , a 
przytem Imieniny N. Małżonki Jego , W ielkiey  
Xię/.ney Alexandry Federowny , przez nabo­
żeństwo w kościele Metropolitalnym i w ka­
plicy Greckiey, przez powinszowania składane



Jego Cesarzewicowskiey Mości, W .  Xięciu Kon­
stantemu , i przez okazałą paradę wojskową, do 
którey w naywiększey świetności i sile w ystą­
piwszy wszystkie prawie korpusy wszelkiey 

"broni składające tu te jsz ą  osadę, i oparłszy pra­
we swe skrzydło o ulicę ś . J a ń k ą  a lewe roz­
ciągnąwszy a ż do ulicy Ujazdowskiey , p rze­
chodziły polem przed Jego Gesarzext lcowską 
M iścią Naczelnym swoim Wodzem. W ieczo­
rem oświecono miasto,

W czo ray  Tow arzystw o Król. W arszaw . 
Przyjaciół nauk miało publiczne posiedzenie, o 
którem, nim się zdanie sprawy umieści, dono­
simy tymczasem , że przeznaczony złoty me­
dal za najlepszą rozprawę o oświeceniu ludu 
dostał się autorowi uznanej za taką, z kilku p rzy­
słany ch do Towarzystwa, W'. Ignacemu Fijał­
kowskiemu Med. Dokt., Członkovri czynnemu 
tegoż Tow arzystw a, a Prezesowi wydziału le­
karskiego w Towarzystwie Dobroczynności i t.d

F  R  A N C Y A.
Z  Paryża  17 kwietnia.

Izba Parów obrała dnia 14 b. m. Marszał­
ka Xięcia Eckrnuhl (Davoust) członkiem jedne­
go z swoich wydziałów.

Izbie deputowanych podano między inne- 
mi prośbę o pozwolenie powrotu do ojczyzny 
wszystkim wygnańcom fraucuzkim, bez żadne- 
go wyjątku, i prośbę Pana Burdelot * Gran­
ville 6 zniesienie gilotyny.

Dnia i  3 T .m . sprowadzono ogromne sztuki 
marmuru na cmentarz Pere la Chaise, "gdzie ma 
bydź postawiony pomnik Marszałkowi Massenie. 
t jży to  do tego bo koni.

W  Bordeaux uwięziono kilku ludzi, któ­
rzy zaciągali i n n y c h ,  i  patent a roku 1815 roz­
dawali.

P. Prevoi pokazuje tu  paftorama nie tylko 
imasta Jerozolimy, w którym jest grób święty 
Jezusa Chrystusa, lecz nawet przyległe okolice, 
jako to: dolinę Józefala 11. d.

Gdy dnia 12 b. tu. deputacya gwardyi na­
rodowej, w rocznicę powrotu Monsieur do Pa­
ryża  , złożyła mli jako dowódęy swemu ho'd 
uszanowania, Xiązę ten oświadczył: Mości
P anow ie , nie noszę wprawdzie waszego m un­
duru , lecz m am  go w schowaniu , i pokażę się 
w n im , gdyby jakie niebezpieczeństwo zagra­
żało: N ie  wiem bowiem żadnego piękniejszego  
i  chlubnieysżego. Dał potem Xiążę ucztę dla 
24  żołnierzy z gwardyi.

W e  Francyi, równie jak w innych  krajach, 
wiosna jednym miesiącem p ręd z e y , jak zwy­
czajn ie , nastąpiła. Jeśli pogody potrwają, spo­
dziewać się należy wielkiego w tym roku uro­
dzaju.

W yszło  tu pisemko: Szwajcarowie wysta­
w ieni z dziejów , lub niektóre ich wiarołomstwa, 
bunty, unikania bitew i t. d. Nie podobało się 
kilku oficerom i podoficerom półkow sz w a j­
carskich stojącym na osadzie w Paryżu. Udali 
się do xięgarza, i zaczęli mu czynić pogróżki) 
jakie nieprzystoją ludziom uzbrojonym, niają- 
c\ 111 (U czy liienia z bezbronnemi. W krótce zbie­
gło się pospólitwo , chciało uderzyć na cudzo­
ziemców j lecz policya wcześnie temu zapo-

Czytamy w gazetach tuteyszych, iż P. Lee , 
Wezwany niedawno na professora języka a ra b ­
skiego do akademii ang.ielskiey w Cambridge? 
uczy tam 16 języków, to jest: łacińskiego, gre­
ckiego , hebrajskiego , chałdeyskiego , samary­
tańskiego, arabskiego, perskiego, indostańskie- 
go, francuzkiego, niemieckiego, włoskiego, ety- 
opskiego, koptyckiego , malayskiego, sanskryt- 
skiego i bengalskiego.

Pewna rodzina w J.ugdunie złożona z oy- 
ó a , matki i córki, skoczyła w wodę i utopiła 
się. a jak wjważa znalezione w mieszkaniu jey pi­
smo, uczyniła to dla zakończenia nędznego życia*

W Ł O C H Y .
Powitanie NN. Cesarstwa Jchmość Au- 

stryackich przez oyca ś. w R zy m ie , rozrze­
wniło wszystkich obecnych. Uradowany z wi­
dzenia Papieża Cesarz, oświadczył, że ubole­
wa nad tern , iż przybycie jego niejaką niedo- 
gódność sprawić m u  może ,  B yn a jm n ie j: j od­
powiedział Papież) zdarzenie to przedłuży  
owszem życie moje na lat kilka. R ach u ją  
przeszło 4 o,ooo obecnych w R zym ie  cudzo­
ziemców. jt,

biegła.

A n g l i A  
(z korr. harnb.) T^ondyn, dna 50 kwietnia. 

Krążą tu rozmaite pogłoski względem odmian 
W ministeryum : mówią między imiemi : B  
Kanclerz izby skarbu , Pan V ansitta .'t, złoży 
swóy urząd i że Pan Peel otrzyma jego m ie j '  
s e e ; nie jest to rzeczą niepodobną, równ‘eZ 
nie w ą tp ią ,  że Lord Eldon złoży urząd sV<°J 
W . Kanclerza , je.-t bowiem słabego zdrowi®? 
a urząd ten połączony jest z wielą trudami.

Podług gazety ńadwórńey, Klążę Rejent przefc 
wzgiąd ńa znamienite Zasługi w ostatnich w y­
prawach Wojennych mianował kawalerami wiel­
kiego krzyża orderu łaziennego: Jenerałów? 
Xięcia W olkońskiego  i Hrabiego Woroncowa 
służby rossjyśk iey , Jenerała Hrabiego '/sieien 
pruskiey, i Jenerała Barona Frim ont, austrya­
ck iey ; kommandurami tegoż orderu : Jenerała 
Barona V incent, służby austryackiey, Jenerała 
P ozto  di B o rg o , rossyyskiey , Jenerała von 
R ce d e , n ider landzk ie j , i Jenerał porucznika 
Lam otte  służby bawarskiej’ ; nadto członkao3* 
honorowemi pomieniónego orderu : Jenerał I'D' 
jora Borozdin służby rossyyskiey, Majora, ID' 
rena M arcchal, austryackiey , Majora AlassO^ 
pruskiey , Podpółkownika, Xięcia Thurn Ta­
x is  , haw arsk iey , Majora, Barona Rodenhausen, 
hannowerskiey, Majora Schreibershofer saskiey 
i Jenerał Majora 0 'La.lor służby hiszpsńskiey- 

Podług te jże  gazety nadworney James 
rier E sq . , dawniejrszy poseł nasz przy dworze 
perskim , mianowany j e s t , Mehma,udarem , vU" 
strzem ceremoniału, przy perskim pośle, który 
ze strony Króla Jmci Perskiego, s p o d z ie w a j  
jest do tuteysżógo du’oru.

Jutro zgromadzi się znowu izba niższa? 3 
dnia 22 izba wyższa.

Podług wiadomości z Gibraltaru, w Tune 
tie  i innych miastach barbaryjskich wybuchnę 
ło znowu morowe powietrze i z p o d w ó y n ą  ^ro 
ży się gwałtownością.

Wulno Drukować. Ignacy Reszka Kom. Cent Q d .— ■ W ilnie w Drukarni Redakcyi pism  p erX?^
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lusz na głowie. Oba ci ludzie skradli u mnie 
zegarek złoty repetier, z kluczykiem złotym  
w kształcie lutni , dwa pierścionki brylantowe 
w wężu oprawne po jednym soluterze, łyżek 
stołowych srebrnych dwanaście i sto rubli sre­
brem. Oba ci ludzie są moi poddani z ma­
jątku Pacynian. A tak upraszam nayusilniey, 
aby jeśli się komu zdarzy tych zbiegów zatrzy­
mać, był łaskaw odesłać ich do policyi, skąd 
w Powiat Nowogródzki do majątku mego Pa- ' 
cynian. W incenty Bohdanowicz Sędzia Grodz.

Pttu Nowogródzkiego.

O g ł o s z e n i a .
1. Rada miejska Wileńska , skutkiem za­

lecenia JW . Litewskiego Wojennego Guberna­
tora Jenerała od infanteryi i kawalera R zym ­
skiego Korsakowa w dniu Q praesentium pod 
N . ( 76c) do siebie wyszłego, przez niniejsze 
ogłoszenie wzyw a życzących kupić przez pu­
bliczną licytacją  rudera domu drewnianego 
szlachcianki W. Bielikowiczowey w unoście W i­
lnie na ulicy Boufalowskiey potożortego: ażeby 
do licy tac ji w dniach 5 , 7 i g nadchodzącego 
tnca maja na miejscu położenia takowego domu 
przez wyznaczonego od rady urzędnika radne­
go JP. Dominika Zaykowskiego w każdym  
naznacz nym dniu popołudniu od godziny 5 
do (j wieczornej odbywać się m ającej, po do- 
psłnion y  ocence, takowej drewnianej ze wszy- przeznaczony zudeterminował dzień 17 idącrgo 
stk m budowy rubli assygnacyarhi boi kop. 60, mca wzięcie ogólney sprawy do namowy, gdy 
2 tern: że obowiązkiem będzie tego kto takowy jednak pozwy edyktalne na debitorow tegoż ze

1 Lubo p r z e z  uprzednią ąwizacyą Sąd Taxa- 
torsKo Exdywizorski do rozdziału majątku po 
zeszłym Biskupie Tespień. Bukatympozostałego

Zalicytuje plac do rzeczonego domu przyna­
l e ż n y m  wokoło przyzwoicie oparkamć, dla czego, 
ażeby życzący takowe opustoszałe drewniane 
budowy kupić na termina wyrażone, na miejscu 
położenia takowych ruder o w przybyć i stawać 
raczyli, Rada miejska Wileńska niniejszym  
ogłasza. Datt. na Ratuszu wileńskim w R a ­
dzie miasta W ilna roku 18ig  mca apryla  28 d. 
On f r y  Orłowski Prezydent M. W . Pisarz R. 
M. W . M alew icz.

szłego Biskupa Bukatego racyą nastałych nowo 
ustanowień bez poświadczenia jurysdykcyjnego  
w gazecie Kury era Lit. umieszczonenn niezosta- 
ły, z tego powodu zaleciwszy wypełnienie tey 
potrzeby W . Aloizemu Bukatemu Staroście m i- 
lianiskiemu Sąd Exdywizorski po wysłuchaniu 
od stron czynionych tłumaczeń kontynuacją dzie­
ła swojego do dnia 28 następnego mca maja  
zasuspendował aby przeto wszyscy tak pret.en- 
sorowie zeszłego Bukatego, jako też pozwem  
edyktolnym na powódstwo Starosty Bukatego 
powołani debitorowie lub ich w jakimkolwiek 
względzie sukcesorowie sami przez się lub pra­
wnie umocowanych plenipotentów z dowodami 
do wyexplikowania się na powyższy termin, to 
jest, na dzień 28 maja w miasteczku Szydłowie 
w powiecie Rosieńskim jawili się zapowiada. 
W  przeciwnym zdarzeniu summy z uprzedzo­
nych komportacyow na wspomnianych debitorach

1. Od M  ńskiego Gubernialnsgo Rządu o- 
głaszasię: iż z powodu niezupełności pińskiego 
magazynu, skarbowej soli, n iże j wyrażonych  
osob, wzięte są w sekwestr ( ruchome majątki, 
a mianowicie: pińskiego powiatowego kaznacze- 
ja , kolleskiego sekretarza, Jakubti Andrzeja sy­
na C zy ża ; pińskiego Horodiliczego, nadwor­
nego Sowietnika, Jana Teodora syna D ellingz- 
ha z'-na; pińskiego powiatowego Strabczego, wykazujące się, że będą na rzecz kredytorow ze- 
kolleskiego sekretarza , Ajanasa Macieja syna szłego Biskupa Bukatego, chodżby pod niestan- 
ćakimowa; pińskiego mieszczanina Teodora 
Sino ..ńskiego-. K tórzy poświadczyli o jedno 
m, esięczney soli 1810 roku: powiatowego Ziem. 
pisarza, Stefana Piotra syna Terleckiego ,
W miesiącach marca i junii za strapczego ; se­
kretarza niższego Ziem. Sądu, Romana Teodo­
ra syna Woslńskiego, w miesiącu októbrze; pod- 
tędka Pińskiego powiatowego Sądu, PFiktorego 
Damiana syna Ordy; ażeby wszyscy ci, którzy

ność , zarekognoskowanerni ostrzega. Felicjan  
Gadon Prezyd. E xd . b. Ziem. Telszewski pisarz.

Jan Jucewicz b. Marsz. Ptu Szawel. E xdy. 
Jacek Kiewnarwski Sędzia Ziem . Szaw. E xd. 
Xiądz IT aleryan Z b u rzyń sk i kancl. dyecezyi 
Zmudz. Dziekan Szydłowski deputat.

1. N iżey  piszący się nabywszy w roku te­
raźniejszym  1 8 1 9  od JPP . Leona i Kazimierza

icyżey wspomnionym osobom, są dłużni, nieod- Mickiewiczów folwark Butance w pcie Upit. 
dajac im zawinionych summ, ani procentów w parafii Remigolskiey położony , zawiadamia

Wszystkich kredytorow i pretensorow, iżby się  
w przeciągu roku do teraźniejszego dziedzica 
Butane jawić raczyli. Józef Czerniewski Sto­

od nich, uwiadomili o tćm w sądowych miejscach 
z  wyrażeni, m  kapitałów i procentów, pod od­
powiedzialnością za utajenie tey wiadomości, 
podług wszelkich surowych praw , ninieyszem 
publiczność obwieszcza się. Marca 3 1 d. 181 g r., 

Sekretarz Arcimowicz.

rosta Butocki.

x. Roku 1819 kwietnia 8. Uciekli dway lu­
dzie z majątku mego Pacynian ; jeden Jan Du- 
ohnowski mający lat no, wzrostu miernego, wło- 
sow błąd , twarzy okrą g łe j, gładkiej, czerwo- 
niawey, oczu błękitnych, nosa zadartego, w sur> 
ducie i płaszczu światło szaraczkowym odziany, 
kapelusz na głowie. Drugi Jan Musieckiewicz, 
szewc, mający lat 2 5, wzrostu małego, włosow 
czarnych, twarzy okrągłey, ospowaty, ciemney, 
oczu czgrnych, nosa kirpatego, w surducie cie- 
mn°-szuruczkowym , w płaszczu ta k im ie , kape-

Ogłoszenia po raz drugi i trzeci.
2. Niżey podpisany Pełnomocnik w Imienia 

JW . Alexandra Hrabiego Chodkiewicza Gene­
rała Woysk Polskich dla publiczney wiadomo­
ści wszystkich, a szczególnie Litewskich wie­
rzycieli massy tegoż Hrabiego następuiące czy­
ni oświadczenie— Iż dowiodł chęci ułożenia się 
z wierzycielami swoiemi tenże Hrabia Chodkie­
wicz , kiedy zaw arty w Grodnie na dniu i 5 
maja 1818 roku układ, z swey strony naymo- 
cniey w Sądzie działowym Czarnobylskim trzy ­
mał , kiedy vr Departamencie Kiiowskim przy* 
rezolucyi tegoż, na dniu 21 xbra iednegoź roku 
ogłoszoney, uzyskaniem wolnego dokonania rze­
czy osnutey przez wierzycieli Litewskich ( jeśU



się to  im z d a ) u t r z y m a ł ;  i kiedy, zyskuiąc r e ­
guły Sądowi rozbiorow em u przepisane, o u rzę­
dników z Gubernii G rodzieńskie j  nie s ta ra ł  się, 
po trzeba  za te m ,  aby Szanowni wierzyciele Li­
tew scy , ( ieśli układ rzeczony Grodzieński t r z y ­
m ać życzą sobie ) raczyli wzaiemnie dokonać 
plan narysow any uroczystością  '  p rzyznać się 
koniecznie winnego Kompromissorskiego zapisu, 
bez czego praw o 1726 roku  w yrok  polubowny za 
n ies ta ły  ogłasza , a có i Sąd G łów ny Kiiowski 
w Rezolu-yi swoiey w arunkow o zastrzegł — 
Kom enderowanie Urzędnika na Sąd rozbiorow y 
z Gubernii G rodz ieńsk ie j  W .  P rezyden ta  Są­
dów Ziemskich Nowogródzkich W ereszczakę  
p rzez  w y ro k  D e p a r tam en to w y ,  i odezwa tegoż 
U rzędow na w  Sąd ninieyszy rozbiorow y nade­
słana radzą  wniosek; Iż bydź może wola i chę­
cią Szanow nych wierzycieli L itewskich "niedo- 
konyw ać już układu Grodzieńskiego, lecz podle­
gać regułom  ogólnie wskazanego rozbioru — 
Gdyby 1 tak  było, nieś traciliby na tera  ciż wie­
rzyciele  : z chlubą H rabiego  Chodkiewicza ich 
można przekonyw ać z odbytey iuż w Sądzie dzia­
łow ym  ro z p raw y  o czys tych  zamiarach i nie- 
skażonćm postępowaniu , kiedy* dla n ieprzy to ­
m nych tak  trosk liw e b j ły  o b ro n y ,  iakich- 
b y  sami n aw e t  .obecni wierzyciele czuyniey 
w ykonać niezdołali: pospiech zaś ogromnego 
dzieła dwumiesięczny praw ie ( może bydź z for­
malności processu  w y n ik ły )  s ta ł  się iuż ogólną 
i szczególną s t ro n  w szystk ich  korzyścią .— Nie- 
p rzes ta ie  iednak H rab ia  Chodkiewńcz i da ley 
ieszcze z swey s trony  utrzyrmyw*ać Cytow*any 
Grodzieński układ ( ieśli się to  zgodzić może 
z Wolą Szanownych L itew sk ich  w ierzycieli  ie- 
g o )  skutkiem  czego Pełnom ocnik m assy niżey 
podpisany podaiąc do publicznej wiadomości ob­
wieszczenie o p rz e jśc iu  iuż Sądu rozbiorowe- 

_go w  znacznych K ategoryach  w Gubernii W o -  
łyńskiey i o przeniesieniu Ju ryzdykcy i S ąd o w e j  
n a  dzień 16. Kwietnia idącego roku  w  G uber­
n ia  M ińską w  dobra P e try k o w sk ie  , m a  honor 
oświadczyć , iż dzieląc rozrzucone za trudnienia  
swmie dla ogółowey korzyści wierzycielow oboy- 
ga p ro w in c ji ,  i ugruntow ania  s ta łey  opinii p ryn- 
cy p a ła  swoiego w św ia t ły ch ,  p raw ych  i cno­
tl iw ych  sercach, dnie: pierwszy, drugi, i t rzec i  
M aja  idącego roku  w  Mieście Pow/iatowym No­
wogród! u do trak to w an ia  p rzeznacza , n a  k tó re  
sańl z Petryków.a niezawodnie ziedzie i o ła ­
skawe przybycie w szystk ich  wierzycieli L i tew ­
skich , na ten  czas i w to  mieysce zaprasza. 
Gdvby zaś w ezw anie  ninieysze ku  spełnieniu  
narysow anego w  Grodnie u k ła d u , i D e k re tu  
Sadu Głównego Kiiowskiego tenże uk ład  kondy- 
ocvonalnie przyńnuiącego  nie zdało się Szanow'- 
nym  L itew skim  wierzycielom  drugą s tronę  zna­
czącym  ; ted y  po ubiegu dni cy tow anych  M a­
j a , że i J W .  H rab ia  A lexander Chodkiewicz z 
dozwolepia Punktu  dziesiątego u k ład o w e j  Gro- 
dzieńskiey T ran zak cy i  od trzym ania  iuż nadal 
w olnym  będzie , a tern sam em  i Juryzdykcya  
Sądu rozbiorowego do Dóbr Grodzieńskich H r a ­
biego Chodkiewicza zaw ita , z pewnością zapo­
w i a d a —  Działo się w  K ruhach  dnia 3o M arca  
1819. Roku. Pełnomocnik massy J W .  A lexan­
d ra  Hrabiego Chodkiewicza G enerała  W ó y sk  
Polskich K azim ierz W olski. R egen t  Ziemski 
Machnowski.

2 W edle U kazu Jego I M P  E R  A T O U S K IE  Y  
M O Ś C I Sam owładnącego całą R o ssyą  ctc.e1c.etc.

U r. Johannie de 'lilii  oraz je y  potomstwu  
i  do kładem  ich opieki. K ajetanow i R a tify  depar­
tam entu  Płockiego i Stanisław ow i kanonikowi 
P ułtuskiem u, Łunieskim , pozew  przed  Sad  M a ­
gistratu f f  tleń. z powództwa Ur. P iotra  F ranci­
szka S zu ltza , który obżał, pozyw a, m ieniąc i  re­

fe ru ją c  s il wiedzionego w m agistracie W ileń . 
procederu, zapadłego w roku 1819 marca  17 de­
kretu  suspensionis, a m ianowicie oto: ża l. delator

w państw ie P ruskim  m ieszkający , g d y  p rzez  gar­
ze tę uwiadomionym został, i i  odkryła  się ;ukces- 
syae po zm arłym  ostatnim z fa m ilii  de Tillich, 
Janie Jakubie de Tillirn M ajorze w ojsk  polskich  
w mieście W iln ie , przedsięw ziął podróż do W il­
na  z  d a lek ie j strony, celem osiągnienia takow ej 
sukcessyi, lecz zn a lazł do odebrania oney dwie 
przeszkody: \m o  obiat. Johanna de 'Tilli weszła  
z  prośbą do M agistratu W ileń . w roku  1818 na 
dniu  3o m aju w zam iarze w ydobycia sukcessyi, 
wcale do siebie nie n a leżn e j, obżał. zaś Łunie- 
scy p rze z  zapozew edykta lny w roku  1818 25 ąbra 
w gazecie K u ry  era Uit. za  N .  96 zam ieszczony  
stosunek sw ó j wcale bez dowodnie, bez wyświe­
cenia swey descendencyi , do m ajątku  po zm ar­
łych  w mieście W iln ie  de T illich oświadczyliście, 
p r z tz  jakow e swe kroki zał. na jb liższem u z  suk' 
cessorow objęcie spadku zm itrężyliście , a g fy  
w  m agistracie W ileń . rozpoczął się S ą d o w n i  
process, obzał. Ł un iescy celem tylko nieprzyzw o­
itego obłowu p rze z  plenipotenta swego za czer. 
zł. 200 odstępowaliście praw a do sukcessyi, a gdy  
sic zał. do tak bezprzykładnego iądarua  nie 
p rzych ylił, adcytowatiście o sukcessyą do procede­
ru zw iązku  żadnego z fa m il ią  de Tillich m em a- 
ją ce  różne osoby, które dla nie interessowności 
swojey wdać się dopuścili, a przeto samo obzał. 
Łuniescy, w  zam iarze zm ordow ania ża l. proces- 
sem , uzyskaliście suspensę, żał. atoli p rzed  się 
W ziąwszy donieść obzał: iż  obzał. niepraw nie do 
sukcessyi po de T illich  wciskacie się . idzie do 
sądu z prośbą uznunia  n a jp rzó d  po obzał. J°" 
hanHie de T illi i je y  potomstwie, oraz Łunie*"  
skich w kra ju  tu teyszym  nie osiadłych, dobrze ° ' 
siadłych, nie tylko na odpowiedź kosztom pra<i~ 
n y m , lecz i za  szkody w m ajątku pozostałym  zde­
rzyć  się mogące poręki, p o cztm  skassowąnia wszel­
kiego obżał. do sukcessyi po de Tillich w mieście 
W iln ie  zm arłych  pretensorstwa , ile g d y  zeszły 
de T illi w  testamencie swym  w roku  1808 augu­
sta  26 w M agistracie W ileń . oblatowanym  w y­
r a ź n i e  z a ł g a  j e d y n y m  m ia n o w a ł  sukcessorem, O 
nim  to nastąpi, nakazanie kom portacyi w szel­
kich papierów , spadek i pokrewieństwo wyświe­
cających , pod  obowiązkiem osobistego zaprzysię­
żenia , przyjęc ia  od żałłgo składających się kau ­
c j i ,  a wskutek oney w ydania  naty chm iast ża łm u  
wszelkiego m ajątku po  zeszłym  Janie de l i l l im  
pozostałego, a mianowicie obligu Hrabiego Chod­
kiew icza , d la  w indykacyi na onym  sum m y w są­
dzie ex d yw iżorskim teraz exystu jq eym , o powrót 
wydatków  praw nych  i kosztow podróżnych , któ­
rych na poręcznikach obżał. w skazania i tego 
uznan ia  co czasu p ra w a  dowiedzie się z wolną 
tey żałoby popraw ą.

R oku  1819 mca apryla  18 dnia f  f  o źny n iże j  
w yrażony zeznaw am  tym  moim rel/acyynym  P° 
danego pozw u kw item , iz kopii onego cztery , - 0 
ryg iną łem  zgodnych, w  sprawie Ur. P io tra  FrtdT 
ciszka Sultza: is zą  po UUrr. K ajetana R a d e j  
D epartam entu  Płockiego i Stanisław a Kanoniku  
Półtuskiego Łunieskich  Ur. D om inikowi Szkleń- 
nikowi Adw ok. D epart. 2go guber. L itt. W ileń . 
plenipotentowi, agą po Ur. Johannę de T illi, 0- 
raz je y  potomstwo z dokładem jey  opieki Ur. A n­
toniem u Gierłowiczowi Aawok. Subs. W ileń . do­
danem u Adwokatowi oczewisto w  ręce w mieście 
W iln ie  popodawczłem; 5 cią po UUr. Johannę dc 
'Pil! i, je y  postomstwo i opiekunów, oraz po U Ur. 
K ajetana R adcy D epart. Płockiego i Stanisława  
K anonika Półtuskiego ŁUnie&kich j  o k o n ie  osiad­
łych  do drzw i sądowych przybiłem . 4tą Po w szy­
stkich do G azety K ury er a Ł itt. yto druku p ‘ r 
avisationern podałem  i o term inie stawania przed
Sądem M agistratu  W ileń . o zn a jm iłem  i opo­
wiedziałem.

Stanisław  Pacym oniew ski IV oźny Ptu W iU ń- 
R cku  1819 apryla  18 dnia takow y Pozew  R eda­
k c ja  G azety K ury era L i U. może do dr ugu p r z y ­
ją ć . Franciszek Święcicki P . jj. M . A  -



d o d a t e k  d o  g a z e t y  k u r y e r a  l it e w s k ie g o  N. 97*

W i l n o  d n i a  i  M a j a  v .  s .  1 8 1 9  r o k u .

O g ł a s z a  s i ę  p o  r a z  d r u g i ,  
a .  R z ą d  G u b e r s k i  L i t e w s k o - W i l e ń s k i ,  p r z e z  

n i n i e j s z e  o g ł a s z a  , i ż  c z ł o w i e k  M i c h a ł  S y n i o -  
n a s y n  S o k o ł ó w ,  b ę d ą c  w z i ę t y m  w  G u b e r n i i  M o -  
h i i o w s k i e y  z a  w ł o c ę s t w o  i  n i e o k a z a n i e  u r z ę ­
d o w e g o  p i s m a  , g d y  m i a n o w a ł  s ie b ie  b y d ź  u -  
r o d z u n y m , t u t e j s z e j  G u b e r n i i  R r a s t a w s k i e -  

g o  p o w i a t u  z e  w s i  s k a r b o w e j  F u r m a n i s z k l  
z w a n e j  ,  i  t a k o w e  j e g o  W y z n a n i e  p r z e z  u -  
c z y n i o n e  n a  m i e j s c u  w y ś l e d z e n i e , o k a z a ł o  s ię  
b y d ź  n i e s p r a w i e d l i w y m  , u z n a j ą c  g o  z a  w ł o -  
c ę g ę  w  p r z e d m i o c i e  p r z y j ę c i a  w  r e k r u t y ,  lu b  
u ż y c i a  d o  s k a r b o w y c h  r o b o t ,  p o s y ł a n y  b y ł  
d o  t u t e j s z e j  r e k n i l s k i e y  k o m m i s s y ,  i  z e  d o  o -  
b ó y g a  r z ą d o w y c h  z a m i a r ó w  z n a l a z ł  s ię  b y  d i  
n i e z d a t n y m , z o s t a ł  z a t e m  o d e s ł a n y m  d l a  w y ­
ż y w i e n i a  d o  w i l e ń s k i e j  M a g i s t r a t u r y  p o w s z e ­
c h n e j  o p i e k i ,  p r z e t o  w ł a ś c i c i e l  o n e g o , j e ż e l i  b ę ­
d z i e  m i a ł  c h ę ć  p r o s i ć  g o  o  z w r ó t ,  z e c h c e  u d a ć  
s ię  z  p r z y z w o i t ą  o d e z w ą  d o  w s p o m n i o n e y  0 -  
p i e k i ,  g d z i e  ż y c z e n i e  s w o j e  n i e z a w o d n i e  u i ś c i .  

A p r y l a  2 t  d n i a  1 8  i g  r o k u .
J a n  I s k r z y c k i  A s s e s o r .
K a z i m i e r z  N o w i c k i  S e k r .

2 .  R a d a  M i e j s k a  W i l e ń s k a , n a  s k u t e k  z a ­
l e c e n i a  J a ś n i e  W i e l m o ż n e g o  L i t e w s k i e g o  W o ­

j e n n e g o  G u b e r n a t o r a  J e n e r a ł a  o d  T h f a n t e r y i  i  
k a w a l e r a  R z y m s k i e g o  K o r s a k o w a  w  d n i u  2  3 
p r a e s e n t u i m  p o d  N  g ó b  d o  s ie b ie  w y s z ł e g o  ;  
p r z e z  n i n i e j s z e  o g ł o s z e n i e  d o  G a z e t y  K u r .  L i t .  

p o  t r z y k r o ć  z a m i e s z c z a j ą c e  s ię  i  p r z e z  d r u k  o -  
s o b n y  p o  m ie ś c ie  d o  k a ż d e g o  N u m e r u  P o s s e s -  
s y i  p r z e s y ł a j ą c e  s ię  z a w i a d a w i a :  a ż e b y  w ł a ­
ś c i c i e l e  d o m o w  w  m ie ś c ie  W i l n i e  s y t u o w a n y c h ,  

o r a z  m a j ą t k ó w  s w o i c h  w  P o w i a t a c h  G u b e r n i i  

W  i l e ń s k i e j  b ę d ą c y c h ,  m a j ą c y  w  o n y c h  m i e s z ­
c z a n  W i l e ń s k i c h  w  s k a s k a c h  o s t a t e c z n y c h  p o  
r e m i z y i  j 8 j 6  r o k u  w  M i e ś c i e  W i l n i e  z a p i s a ­
n y c h ,  c e l e m  w n i e s i e n i a  i  o p ł a c e n i a  p r z e z  n i c h  
z a  p i e r w s z y  r o k  z  k a ż d e j  d u s z y  p o  r u b l i  a s -  
s y g n a c y y n y c h  1 6 ,  r o z k ł a d e m  n a  d u s z y  s p o r z ą ­

d z o n y m  i  p r z e z  t e g o ż  J a ś n i e  R  l e l m o z n e g o  G u ­

b e r n a t o r a  z a t w i e r d z o n y m ,  a  k o n to  w y l i c z a j ą c e ­

g o  s ię  n a  m ie ś c ie  o g ó l n e g o  r e m a n e n tu  r o z m a i ­

t y c h  a r  b o w y c h  p o d a t k ó w  r u b l i  a s s y  g n ą c y  y -  
n y c h  J 2 Ó , g 6 g  k o p .  6 6  i  p ó ł  n a z n a c z o n e  i  t y m  

p o r z ą d k i e m  w  p r z e c i ą g u  l a t  5c.h t a k o w y  r e ­
m a n e n t  d o  u z y s k a n i a  w  z u p e ł n o ś c i  z  t y c h ż e  
d u s z  o s t a t e c z n i e  w  s k a s k a c h  z a p i s a n y c h  n a j ­

m o c n i e j  n a k a z a n y  d o  W i l n a  d o  D e p u t a c y i  p o -  
b o r c z e y  w s z e l k i c h  p o d a t k o m  n a  R a t u s z u  w  t e j ­
ż e  R a d z i e  c z y n n o ś ć  s w o j ą  o d b y w a j ą c e j ,  j a k  
n a j r y c h l e j  w y  s y ł a l i  i  o n e  b e z  o p ł a t y  z a  r o k  
p i e r w s z y  w y r a ż o n y c h  r u b l i  a s s y g n a c y y n y c h  
1 6 t u  u  s ie b ie  u t r z y m y w a ć  p o d  w ł a s n ą  o d p o ­

w i e d z i ą  i  o p ła c e n ie m  s z t r u f u  w e d ł u g  p r a w a  

p r z y p a d a j ą c e  g o  n i e w a ż y l i  s i f *  R a t  n a  R a ­

t u s z u  W i l e ń s k i m  w  R a d z i e  t e g o ż  M i a s t a  r o k u  

* 8 t g  m c a  a p r y l a  2 8  d n i a .
O n u f r y  O r ł o w s k i  P r e z y d e n t  M .  I V .

2 .  Z a  d e k r e t e m  R e m i s y i n y m  Z i e m .  P t u  
T e l s z .  w  r o k u  b i e ż ą c y m  1 8 1 9  m c a  f e b r u a r y i  
i 3 d n i a  o g ł o s z o n y m  S ą d  T a x a t o r s k o  E x d y w i -  
z o r s k i  d o  M a s s y  z e s z ł e g o  T a d e u s z a  N o w i c k i e ­
g o  C h o r .  P t o w  X .  Z m u d z . ,  A d w o k a t a  s u b s .  P t u  
T e l s z . ,  n a z n a c z o n y  p o  d o p e ł n i o n y c h  p o t r ó j ­
n y c h  a w i z a c y a c h  S ą d u  Z i e m .  p r z e s ł a n y c h  w  r o ­
k u  u p ł y w a j ą c y m  m c a  a p r y l a  2 1  d n i a  d o  d o b r  
D e s p i n  G a d o n o w a , w  P ł c i e  T e l s z .  w  p a r a f i i  
G o d o n o w s k i e y  l o k a c j ą  m a j ą c y c h ,  j a k o  w  T e r m i ­
n i e  n a z n a c z o n y m  w  k o m p l e c i e  p r z y  d e p u t a c i e  
d u c h o w n y m  z j e c h a w s z y , p o  u f u n d o w a n i u  j u r y -  
z d y k c y i , p o  z ł ą c z e n i u  a k t o r a t o w ,  p o  n a z n a c z e ­

n i u  i n w e n t a c y i  i  a d m i n i s t r a t o r a , p o  z a d e t e r m i -  
n o W a n iu  c z ę ś c i  t a x y  r u c h o m o ś c i  i  p o  p r z e p i s a n i u  
d a l s z y c h  r e g u ł  u s p o s o b i a j ą c y c h  d o  o c z e w i s t e g o  
r o z b i o r u  n a  j e n e r a l n e  z a d e f i n i o w a n i e  i  u l o k o ­
w a n i e  w s z e l k i c h  k r e d y t o r o w  i  p r e t e n s o r o w  d o  
m a s y  n i e ż y j ą c e g o  T a d e u s z a  N o w i c k i e g o  z b i e g a ­

j ą c y c h  s i ę ,  S ą d y  n a  d z i e ć .  2 3 m c a  j u l i i  r o k u  
b i e ż ą c e g o  o d r o c z y ł ,  1 ż e  n i e j a w i ą c y  w  t y m  c z a ­
s i e  s w o je  p r e t e n s j e  a m i s y i  w i e c z y s t e j  p o d a d z ą  
i  S ą d  t a x a t o r s k o  e x d y w i z o r s k i  o  t e m  z a ś w i a d c z y  
p r z e z  w y r o k  o g ł o s z o n y  d n i a  2 2  z a p o w i e d z i a ł ,  
p r z e t o  a b y  ż a d e n  n i e w i a d o m o ś c i ą  n i e z a k r y w a ł  
s i ę  p r z e z  p o t r ó j n ą  a w i z a c y  ą  w  g a z e c i e  K u r y e r a  
L i t .  n i n i e j s z e  c z y n i  o g ł o s z e n i e .  R o k u  1 8 1 9  a -  

p r y l a  2 2 .  J a n  K o b e c k i  S ę d z .  Z i e m .  T e l s z .  
P r e z e .  E x d .  J ó z e f  U  o y s z w i ł ł o  S ę d .  Z i e m .  P t u
T e l s z .  E x d .  T a d e u s z  M i l w i d  S ę d z i a  Z i e m .  P t u
T e l s z .  E x d .  A n t o n i  S z w y k o w s k i  P i s a r z  Z i e m .
T e l s z .  E x d .  J ó z e f  S t a n i e w i c z  P r e z y d . \  G r o c .
T e l s z .  E x d .  X i ą d z  S t a n i s ł a w  N a k w a s k i  R o z -
b i c k i  d e p u t .  d o  S ą d ó w  c y w i l .  P t u .  T e l s z .  i  E x d y .  
S t a n i s ł a w  M a c k i e w i c z  S e k r e t a r z  G r a n .  R e g e n t  

d a p a r .  Z i e m .  T e b s z .  i  E x d y w i z o r .

U w i a d a m i a  s i ę  S z a n o w n ą  P u b l i c z n o ś ć ,  i ż  
o d  m i e s i ą c a  m a j a  i g o  d n i a  r o k u  b i e ż ą c e g o  
1 8 t g  o t w i e r a  s ię  s p a c e r  w  Z w i e r z y ń c u  R a d z i -  
w i ł o w s k i m  z a  W i l i ą ,  B i l l a r d ,  ś n i a d a n i a ,  p o d ­

w i e c z o r k i ,  o r a z  t r u n k ó w  w s z e l k i e g o  r o d z a j u  z a  

p o m i e r n ą  c e n ę  d o s t a ć  b ę d z i e  m o ż n a .  N a d t o  

d l a  u k r ó c e n i a  d r o g i  m i n ą w s z y  l a s  z a k r ę t s k i n a d  

W i l i ą  s t a ć  b ę d ą  d w a  b a t y  d o  p r z e w o ż e n i a .

W y j e ż d ż a j ą  z a  g r a n i c ę .
2 '  P o w r a c a  d o  s w e g o  k r a j u  d o  k r ó l e s t w a  

P r u s k i e g o  z o s t a j ą c y  w  o b o w i ą z k u  a p t e k a r s k i m  
u  J m ó  G u t t a , K a r o l  S t o l i ,  m i e s z k a j ą c y  o d  r o k u  
1 8 1 7  w  W i l n i e .

3 .  D o  k r ó l e s tw a  P r u s k i e g o  o d s t a w n y  1 2  
k l a s s y  k o m m i s y o n e r  i  k a w a l e r  F r y d l a n d e r  n a  

m i e s i ę c y  s z e ś ć .

2 . S z l a c h e c k a  P t t u  Ś z a w e l :  b p i e k a  s to s o w n ie  d o  U k a z u } W i l e ń s k i e g o  G u b e r ń s k i e g o  R z ą d u  d n i a  
1 7  M a r c a ,  t e r a z n :  r o k u , N -  3 .7 8 8  o t r z y m a n e g o  s c h e d y  r o z e x d y w i d o w a n e g o  p o  z e s z ł y m  W o j e w o d z i e  
C h o m i ń s k i m  m a i ą t k u  T r y s z e k ,  p o ł o ż o n e  w  P o w ie c ie  S z a w e l s k i m ,  w  p a r a f i a c h  T r y s k i e y  i  Ł a y ż e w s k i e y ,  
o r a z  i n n y c h ,  p o s t a n o w i ł a  w y d a ć  z a  r e m a n e n t  s z e ś c i o p r o c e n t o w y  p o s z l m y  w  a r ę d ę  p r z e z  p u b l i c z n ą  a u k ­
c j ą ,  i  n a  l i c y t a c y ą  n a z n a c z y ł a  t r z y  t e r m i n a ,  1 w s z y  d n i a  2 9 ,  d r u g i  d n i a  3o  t e r a ź n i e j s z e g o  K w i e t n i a  
i  Z c i  d n i a  1. n a s t ę p u ią c e g o  V ic o  M a j a ,  z a i ą c z a i ą c  p r z e t o  r e g e s t r  t y c h ż e  s c h e d ,  z  p o k a z a n i e m  o g ó l ­
n e g o  d ł u g u  i  r o c z n e j  i n t r a t y ,  w z y w a  ż y c z ą c y c h  d o  w z i ę c i a  k t ó r e j k o l w i e k  z  n i c h  w  a r ę d ę ,  a b y  z  n a -



le iy tem i E w ikcyam i na poszczególnione te rm in y , przybyw ali do tey le  O p iek i, gdzie w każdym  czasie 
m ożna widzieć zupełny opis m aiątkow  i w arunki , pod lakienu K ontraktu  wydawane b ędą—  U czeni 
trzykrotnie p rzez  gazetę K uryera  Litewskiego awizuie — 1819 roku K wietnia  16 dnia.

N azw iska possessorow i maiątkow przeznaczonych  na arędę 
tychże M aiątkow  opisaniem.

z  krótkiem  stanu

Ł a yzew  Chorążego S zyryn a  z Folw arkiem , 20 m ieszkańcam i, dwiema K arczm a  
mi ■ dnia p la co w n ika m i, i id tu  kątnikarni, z wysiewem  20tu czetwierti ży ta  
i 24 g a r c e , z  ukosem łą k  na  488 Birkowce - 

G runta  Kupitanow ey Swołyńskiey bez żadnego zabudowania  
Scheda leśna W iiew cdy W ileńskiego M ichała  R adziw iłły  -
Z aścianek Sukcessorow Opata W y r  wic za  z m ieszkaniem  -
Pukle lipie Jana Święcickiego z m ieszkaniem  scheda -
P okleupie Kapitana Zdroiewskiego scheda z m ieszkaniem  - - -
L in d ziszk i Sowietnikowey liang low ey  z m ieszkaniem  “
P ołayźupie X X ż y  Karm elitów  Głębockich z m ieszkaniem  -
P okam enie P ruszyńskiey, scheda z m ieszkaniem  
Ł atw ele Szambelanowey Kotwiczowey z mieszkaniem w ydział 
Łatw ele Szambelaria Łopacińskiego z m ieszkaniem  -
Ł atw ele M oniuszki z m ieszkaniem  scheda - -
Ł a tw ele  K azim ierza  Śmigielskiego scheda z  m ieszkaniem - 
D ow biszki Kasztelanowey Pctronelli Oborskiey z  Folwarkiem z ącio mieszkańcami, 

z  wysiewem ży ta  czetw ierti 9. garcy  24. z ukosem łąk  na birkowcy 4o. 
Bugie R eyzera  bez Folwarku z 8. m ieszkańcam i -
B ugie W ieś K apituły W  de ńskiey  z 1. mieszkańcem  - -
K lisze X iqzney P u zyn in ey  bez Folwarku z beru m ieszkańcam i - -
P cledyszki Augustowskiego bez Folwarku z  1 m  m ieszkańcem  
Ł ą k a  nad Dobikinią Tołwińskiego  ^ - - -
Ł ą k a  w Zaroślach małoletniego Hucewicza - -
Ł ą k a  w zaroślach P isarza M alczewskiego -

-Ł ąki leśne P orucznika Z uraw lew icza  - - - - - - -
Ł ą k i  leśne Bartłom ieia M in u czyca  -  -
Ł ą k i  błotne R otm istrza  Swobody - -
K lisze W ołćzackich bez Folw arku z oma mieszkańcami 
K lisze K arola Szakiew icza z  im  kątnikiem  _ - “
K lisze J W . X c ia  W oiew ody R a d ziw iłły  bez Folwarku z brną m ieszkańcam i 
Scheda Assessora K om ara  -
M eszk ie  Antoniego Zyszkiew icza bez Folwarku z  1 m mieszkańcem ' - 
Podarbiszki Podkomor: Jankowskich bez Folwarku z 2 m ieszkańcam i 1 1 kątnikiem . 
M eszk ie czyli Stoczki ła n : ChomińskiegO bez Folwarku z  5 m ieszkańcam i i 1. kąt: 
L a s  Szambellana Chómińskiega
Podarbiszki Junty na Czur ni ć c kiego bez Folwarku  j z im. m ieszkańcem
"Ziemia w Podui biszkach Jerzego K andyby - -
Ł u ka  Rotm istrzawey R ozalii Mikutowiczowejr - - - -  -
T ucze i B irbiliszki Ignacego Grafa lyzen h a u zc i bez lo lw a rk u  , i  ym iu mieszkań:
Tucze Antoniego Chor/lińskiego bez Folwarku z  3 m ieszkańcam i, z  m ą  K arczm ą
Birbiliszki X X .  Franciszkanów W ilem kich , bez fo lw a rku  , z 1. m ieszkańcem
Giwole P aw ła  Czapleiewskiego  1 plcicownik
G runta w Giwolach Bartłom ieia Jllin icza  - - -
Sleypie Angieli Chom ińskiey bez Folwarku ich  m ieszkańców
Ł ą k a  R a fa ła  Slizena - ’ -
N cbu j le M orow ej bez Folwarku  4ch mieszkańców
Nebuyle Twardom ańskiego - ~ - - ~ - ~
B alsie Abella So łow ieyczyka , z  F o lw arkiem , z jrniu m ieszkańcam i, z harczm ą  

i m łynem  , z  brną kątnikarni , wysiewu ozim iny czetwierti 9, g a rn cy  48,
siana ukosu na birkowcy 180. - - - ;

Judeie Ignacego Grabowskiego , bez F o lw a rku , 3ch mieszkańców  
Judeie Józefa  Jeleńskiego bez Folwarku ich  mieszkańców  - 
Judeie F ranciszka Sw ięczków skiego, bez Folwarku ich  mieszkańców  - 
Z aścianek Szarkalnie Swięczkowskiego bez lo lw a rk u  z 7riuu mieszkańcami 
N ebuyle Ostrowskich bez Folwarku ich  m ieszkańców - -
T ry s zk i I M P E R A  T O  R S  K IE G O  W ileńskiego Uniwersytetu z Folwarkiem  , 5o 

m ieszkańcam i, 5 karczm y z m łyn e m , z im a  domami rzemieślniczemu —  
5o placow nikam i, 3ma ką tn ikarn i, wysiewu ozim iny czetwierti 6 4 , g arcy  
48. z ukosem siana na  278 birkowce - ~ ~

Ł ą k i F ranciszka  Tarassiewicza - - - - - - -
L as na opał M ichała  Odyńca -  ~ -
B h b iliszk i S tefana  Zaglickiego
L a s  X X ż y  F r nciszkanow Postawskich - -  - - ■
Balsie Jozefa A dam kow icza , bez F o lw a rku , z 1 mieszkańcem i 1 kątnikiem- 
Giwole Sebestyana Borowskiego z  bciu m ieszkańcam i - - -
Giwole F ranciszka Topolskiego, z  1 m ieszkańcem, 1 im  kątnikiem  bez Folwarku. 
B alsie Onufrego Augustowskiego z  im  m ieszkańcem  
B a b ie  M arcina Bereśnicwicza z 1 m  mieszkańcem - -  -
Ł ą k i Abramowicza i R uszczyca  - - -
Ł a k i  Tadeusza A ndrzeykow icza  - -  b  , ,
judeie  M icha ła  Grabowskiego z im a  m ieszkańcam i, 4 kątnikarni bez Potworku.

P rezyden t Z iem : Szawel: T- łierubow icz.
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